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Walentynki 
 
Corocznym świętem zakochanych przypadającym 14 lutego są walentynki. Nazwa pochodzi od św. Walen-
tego, patrona zakochanych. Zwyczajem w tym dniu jest najczęściej anonimowe wysyłanie listów zawierają-
cych wyznania miłosne. Do Polski obchody walentynkowe trafiły w latach 90. XX wieku. Część polskiego 
społeczeństwa krytykuje walentynki jako przejaw amerykanizacji, obcy polskiej kulturze i wypierający ro-
dzime tradycje.   
 

Pary roku 2010 
 

 

 

Dzień świętego Walentego to dzień dobry dla 
każdego! W tym dniu wszyscy to wyznają, 
ze chcą kochać i kochają! 
 
Miłość - to piękne słowo, ten tylko rozumie, 
Kto choć raz w życiu kochał i  dalej kochać 
umie. 
 
Kup sobie psa, to jedyny sposób, 
Abyś mógł kupić miłość za pieniądze. 

Niedojrzała miłość mówi: 
Kocham Cię, ponieważ Cię potrzebuję… 
Dojrzała miłość mówi: 
Potrzebuję Cię, ponieważ Cię kocham. 
 
Miłość wchodzi bez pukania i 
Odchodzi bez pożegnania. 
 
Miłość jest jak mydło, 
Ubywa jej przy używaniu. 



   
 

9 
 

Prezent na walentynki 
 

 Dla Niej  
 

 
 

   Dla Niego    
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WOŚP we Frysztaku 
 
Na początku stycznia, jak co roku, zagrała Wielka Orkiestra Świątecznej Pomocy. Ta wspaniała akcja, 
podjęta 19 lat temu przez Jurka Owsiaka, miała na celu pomóc dzieciom z chorobami nefrologicznymi 
 i urologicznymi. 
 
 
Frysztak również zagrał w tym roku. Jak na taką 
małą gminę zebraliśmy tutaj całkiem sporo pię-
niędzy, bo aż 10 773.16 zł, a ponadto 4.20 Euro, 
0.01 GBP i 50 Hrywien. W tym roku dzielnie 
spisali się wolontariusze: Filip Drygaś, Juliusz 
Bachta, Sabina Marczak, Karolina Marczak 
Kinga Kucha, Monika Koś, Gabriela Szteliga, 
Anna Jamróg, Ewelina Błoniarz, Paulina Drzał, 
Dagmara Zając, Sylwia Stochła, Klaudia Sto-
chła, Barbara Stochła, Natalia Nowak, Piotr 
Jakubowicz, Natalia Janik, Barbara Majchro-
wicz, Andżelika Matyas i ich pomocnicy: Rafał 
Rychlicki, Paweł Kukulski, Katarzyna Szczypta, 
Marzena Nieroda, Ewelina Panek, Klaudia Koś, 
Klaudia Chmielowska, Izabela Perłowska, Pa-
weł Mularz, Agnieszka Majchrowicz i Klaudia 
Mularska. 
 

 
 

Pan Dyrektor podczas występu 
 

Patrycja Czech - ucz. kl. IIg. 

  

 
 
Nie zabrakło także naszych harcerzy, nauczycie-
li i wolontariuszy.  
Już od godziny 10:00 pod czujnym okiem na-
szego dyrektora – Pana Janusza Zarszyńskiego, 
a zarazem harcmistrza, przygotowywaliśmy pod 
szkołą ciepłe posiłki – tradycyjną grochówkę i 
pyszny żurek. Tymi oto potrawami z kociołka  
raczyli się licznie  zebrani,  wrzucając do puszek 
wolne datki.  
Było wspaniale – zapach jadła, dźwięki koncer-
towej muzyki i liczne atrakcje. Ok. godziny 
20:30 odbył się pokaz sztucznych ogni.  
Zamierzony cel z pewnością został zrealizowa-
ny. Trzeba nam - młodym  ludziom pamiętać o 
tym,  aby dzielić się z innymi dobrym sercem, 
gestem i jeśli to możliwe - pieniędzmi.     
 

Dawid Nowak - ucz. kl. III g. 
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  Podróż Pajacyka Patryka                          Złote myśli 
 
Pajacyk Patryk Pytalski postanowił pójść pieszo 
przez park po pączki. Podczas podróży przepro-
wadził przyjaciół przez polanę. Powiernicy po-
dziękowali podskokami. Później Patryk powę-
drował przez pobliski piach. Pił pyszne pepsi, 
przegryzając pachnącymi paluszkami. Podniósł 
podłużny patyk, pobrudził piękny podkoszulek. 
Przeanalizował plan przeprawy. Postanowił 
przejść przez płytki potok. Pobladł, przytkał 
pięścią prawy policzek, prowokując płacz. Przy-
gnębiony przeszedł przez powojenny pomost. 
Pod przejściem pływał płetwonurek Piotr. Poda-
rował Patrykowi piękny popielaty płaszcz, po-
marańczowe palto, płócienny podkoszulek. Py-
talski podziękował Piotrowi. Postanowił pójść 
przez pachnącą polanę. Pozbierał piękne papro-
cie, podbiały, przebiśniegi. Przywitał pająka, 
pszczołę, przyjaznego psa. Później podreptał 
prosto po pączki. Podał pieniądze, poprosił pięć 
przysmaków, pożegnał personel. Potem powró-
cił pożyczonym powozem Pawła. Prędko po-
chłonął pączki, przemył podbródek, poszedł 
przedrzemać popołudnie.  

 
Edyta Godek – ucz. kl. III g. 

 
Praca ta ze względu na brak innych zgłoszeń, 
zajęła I miejsce w konkursie na opowiadanie, w 
którym każde słowo zaczyna się na taką samą 
literę. 
Zwycięzca otrzymuje nagrodę książkową – 
Przewodnik Szkolny „Sztuka pisania”.  
Gimnazjum. 
 
Fundatorem nagrody jest Spółdzielnia Uczniow-
ska. Redakcja składa podziękowania opieku-
nowi – Panu Wiesławowi Salamonowi. 
 

Zachęcamy do dalszego tworzenia 
opowiadań! Na zwycięzców czekają 

nagrody! 

  Zanim przemówisz, obróć siedem razy 
język w gębie. (Galileusz) 

 Tylko uczciwe życie jest szczęśliwe. 
(Platon) 

 Kochać znaczy czynić dobro. (Lew Toł-
stoj) 

 Kobieta umie dochować tajemnicy. Ta-
jemnicy swojego wieku. (Wolter) 

 Człowiek jest jedynym zwierzęciem, 
które czerwieni się i ma ku temu powo-
dy.  (Mark Twain) 

 Kłamca musi mieć dobrą pamięć. 

 Życie - to drabina, na której jedni po-
trzebują wszystkich szczebli, drugim zaś 
wystarczy kilka. (Aleksander Fredro) 

 Najpewniejsi przyjaciele – wrogowie 
twoich wrogów. 

 Dobrego marynarza poznaje się po złej 
pogodzie. 

 Wielu szuka szczęścia ponad ludzką 
miarę, inni poniżej niej, lecz ono znaj-
duje się obok człowieka (Konfucjusz) 

 Muzyka powinna zapalać płomień w 
sercu mężczyzny i napełniać łzami oczy 
kobiety (Ludwig van Beethoven) 

*********************************** 

*** 
QUIZ KONKURSOWY 

Pytania: 
1. Ile osób siada do stołu podczas gry w 

brydża? 
2. Korea jest podzielona na dwa państwa – 

jakie? 
3. Jak nazywa się dział medycyny zajmu-

jący się metodami znieczulania? 
4. Jakie miasto jest stolicą Portugalii? 
5. Kto obrabował i zniszczył imperium 

Inków? 

 6. Jak nazywamy wyroby z gliny lub ka-
olinu, otrzymywane przez  wypalanie w 
piecu? 

7. Jakie zwierzę żywi się liśćmi eukaliptu-
sa? 

8. Kim była Emilia Plater? 
9. Co dzieje się z rozgwiazdą, gdy straci 

ramię? 
10. Gdzie znajduje się Namibia? 

Na prawidłowe odpowiedzi czekamy do  
4.03.2011r. Wylosujemy cenną nagrodę! 



   
 

12 
 

 
„Sztuka życia”, czyli encyklopedia dobrych manier 

 
 
Czasem denerwują nas nakazy i zakazy, ograni-
czają normy i przepisy, usztywniają zasady i 
reguły. Ale… spróbujmy bez nich żyć! Wy-
obraźmy sobie choćby jeden dzień, w którym 
wszystko jest dozwolone i nic nie jest  zabronio-
ne. Każdy może robić, co chce, jak chce i kiedy 
chce. Byłby to zapewne najgorszy dzień w dzie-
jach ludzkości. Czy się nam to podoba, czy nie, 
żyjąc wśród ludzi, musimy przestrzegać praw i 
zwyczajów. Kto je lekceważy, szybko zostaje 
zepchnięty na margines życia. Dobre maniery to 
nie sztuczny rytuał pozostawiony nam w spadku 
przez epoki celebrujące konwenanse. To wywo-
dząca się z tradycji, praktyczna i niesłychanie 
przydatna we współczesnym  świecie umiejęt-
ność właściwego zachowania się w każdej sytu-
acji. To nie tylko znajomość zasad savoir  
vivre’u, ale również sztuka elastycznego ich 
stosowania, akcentowania własnej indywidual-
ności i osobowości. Dobre maniery nie krępują i 
nie usztywniają, a wprost przeciwnie – zapew-
niają swobodę i poczucie bezpieczeństwa , po-
zwalają na luksus bycia sobą.     
    
 
 
,, Dzień dobry ,do widzenia, proszę, przepra-
szam, dziękuję” – to są właśnie te słowa, które 
nic nie kosztują, a przynoszą wiele korzyści : 
torują nam drogę do ludzi, pozwalają na nawią-
zanie pozytywnego kontaktu, stwarzają życzliwą 
atmosferę. Są to zwroty powszechnie znane, ale 
nie zawsze prawidłowo używane. Z niewiado-
mych powodów sporo osób wykazuje też daleko 
idącą powściągliwość w ich stosowaniu. To 
błąd. Nie szczędźmy sobie tych najprostszych  
przejawów grzeczności i życzliwości. Powinny 
one być zakodowane w nas od najmłodszych lat 
i używane niemal  odruchowo.  
 
 

 

  
Dzień dobry 

Jest to pozdrowienie stosowane na całym świe-
cie. Wyraża naszą życzliwość wobec osób, które 
spotykamy lub z którymi się kontaktujemy. 
Pamiętajmy, że pozdrowienie znajomych należy 
traktować jak obowiązek.  
 
Absolutną koniecznością jest odpowiadanie na 
pozdrowienia. Brak reakcji jest afrontem wobec 
osoby, która nas pozdrawia i z reguły oznacza 
koniec znajomości.  
 

Kto kogo pozdrawia? 
Zasada jest prosta – młodszy mówi „dzień do-
bry” starszemu, podwładny przełożonemu, męż-
czyzna kobiecie, grzeczniejszy temu, kto zwleka 
z pozdrowieniami . 
Niezależnie od wieku, płci, stanowiska i presti-
żu, „dzień dobry” zawsze pierwsza mówi osoba 
gdzieś wchodząca do osób już tam obecnych. 

 
 

Proszę 
Jest to uniwersalny zwrot towarzyski, którego 
używa się w różnych znaczeniach i przy rozma-
itych okazjach. 
Jak ognia należy unikać zestawienia „proszę” ze 
słowami „mnie” i „ciebie”, np. „proszę mnie tu 
nie dyskutować, tylko wziąć się do roboty ”. 
 
 

Dziękuję 
Magiczne słówko, które może sprawiać satys-
fakcję lub rozczarowanie. Jego sens zależy od 
okoliczności. Dziękuje się za uprzejmość, za 
towarzystwo, za udział i przybycie, za ustąpienie 
miejsca, za załatwienie sprawy, za informację, 
za komplement, za każdą pomoc. 

 
 

Przepraszam 
Zwrotem tym posługujemy się nie tylko wtedy, 
gdy naprawdę czujemy się winni i odpowie-
dzialni za coś złego. Słowem tym najczęściej 
wyrażamy ubolewanie za wszelkiego rodzaju 
nieporozumienia, pomyłki, niezręczności, prze-
oczenia. 
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Z pewnością nie warto sięgać… 
 

 „Narkomania jest jakąś drogą.  
Początkiem tej drogi jest przyjemność,  

a końcem cierpienie.” 
 

Istnieje na świecie wiele substancji che-
micznych, które wywierają negatywny wpływ 
na organizm człowieka, na to, co czuje, myśli, 
jak się zachowuje. Oddziaływują na pracę mó-
zgu, serca, wątroby, nerek i płuc. Ludzie zaży-
wają te substancje, bo oczekują, że będą prze-
żywać przyjemne uczucia, że będzie im się le-
piej żyło. Sięgają zatem po „chemiczną pułap-
kę”. Jedne z tych substancji to narkotyki, silne 
środki pobudzające (bądź odurzające) pocho-
dzenia roślinnego lub otrzymywane syntetycz-
nie. Rozpowszechnione w Polsce w wysokim 
stopniu, stale rozwijają się i działają na czarnym 
rynku w każdym rejonie kraju. 
            Przyczyn narkomanii jest wiele. Do 
najważniejszych, i być może najczęstszych, 
zaliczyć trzeba: brak stabilizacji i perspektyw 
życiowych, poczucie bezsensu, pustki i mara-
zmu, niepowodzenia życiowe, niezaspokojenie 
potrzeby bezpieczeństwa, miłości, uznania, 
poczucie zagrożenia, niska samoocena. Po-
wstawaniu nałogu sprzyja wrażliwość, brak 
odporności na stres i silnej woli. Oczywiście nie 
można też nie wspomnieć o chęci zaimponowa-
nia kolegom (wśród młodzieży), a także pro-
blemach i kłopotach w rodzinie oraz o zwykłej 
ciekawości. Narkotyki to bardzo szeroka grupa 
tzw. wyższych trucizn (o złożonej budowie 
chemicznej i bardzo zróżnicowanym działaniu), 
których spożywanie doprowadza do uzależnie-
nia. Jednym z nich, bardzo znanym jest np. 
strychnina (trucizna na szczury – daje podobno 
przeżycia z pogranicza śmierci). Inne to tetra- 
hydro- kanabinol – główny składnik marihuany, 
opium, amfetamina itd. 
            Istnieje wiele podziałów narkotyków, ale 
najpopularniejszy jest podział pod kątem od-
działywania na psychikę, przyjęty m.in. przez 
Organizację Narodów Zjednoczonych i Interpol:  
 
Substancje pobudzające ośrodkowy układ 
nerwowy: 
 amfetamina i pochodne amfetaminy (np. 

extasy), 
 kokaina (i jej różne postacie m. in. crack). 

 
Substancje działające opóźniająco na ośrod-
kowy układ nerwowy: 
 opiaty (m.in. opium, morfina, heroina) oraz 
 opoidy (syntetyczne substancje o działaniu 

podobnym), 
 leki o działaniu nasennym (barbiturany) i 

uspokajającym (benzodiazepiny) oraz inne 
wykorzystywane najczęściej w neurologii i 
psychiatrii, 

 alkohol etylowy, 
 środki wziewne (rozpuszczalniki i kleje – in-

halanty), 
 nikotyna /tytoń. 

 
Substancje wywołujące zaburzenia w ośrod-
kowym układzie nerwowym: 
 cannabis (przetwory konopi – marihuana, ha-

szysz, olejek haszyszowy), 
 halucynogeny (LSD, PCP, meskalina, psylo-

cybila). 
  
 Niekiedy narkotyki dzieli się też na 
miękkie i twarde, mając na uwadze ich stopień i 
siłę uzależnienia, jednakże wszystkie te substan-
cje wpływają ogromnie szkodliwie na organizm 
człowieka. Warto tu szczególnie zwrócić uwagę 
na szkodliwość „najbardziej miękkiego” narkoty-
ku, za jaki uważa się marihuanę, zwaną też mary-
chą, maryśką, trawką czy zieleniną. 
Specyfika tego narkotyku polega na tym, że po-
zostaje długo w organizmie, wielokrotnie dłużej 
niż np. alkohol. Z jednej strony palacz nie ma 
więc zasadniczo objawów tzw. głodu narkotyko-
wego, co uzależnionego podtrzymuje w przeko-
naniu, że jeszcze nie jest narkomanem. Z drugiej 
strony wyniszczanie organizmu trwa jeszcze dłu-
go po tym, gdy skończył się tzw. „haj”. Częste 
palenie powoduje tzw. tolerancję, czyli częściej, 
na przedwczesny uwiąd starczy – pięć razy czę-
ściej oraz ponad dwukrotnie częściej na różne 
inne choroby.  
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Z czasem wzrost tolerancji doprowadza do uza-
leżnienia psychicznego: palacz nie może opano-
wać chęci zapalenia. U długotrwałych palaczy 
mogą wystąpić objawy głodu. Jak większość 
substancji marihuana powoduje dekoncentrację. 
Wykonywanie choćby dwóch czynności umysło-
wych naraz, jest praktycznie niemożliwe. Długo-
trwałe przyjmowanie narkotyków powoduje utra-
tę chęci podejmowania jakichkolwiek działań 
fizycznych i umysłowych. Może również powo-
dować panikę, lęki, powracające halucynacje i 
znaczne zaburzenia pamięci. Wpływa negatywnie 
także na system hormonalny. Wypalenie nawet 
jednego „skręta” („jointa”) może spowodować 
spadek produkcji głównego hormonu męskiego – 
testosteronu. U długotrwałego palacza czasami 
może dojść do feminizacji głosu. Marihuana 
osłabia system odpornościowy. Jest to widoczne 
zarówno poprzez zwiększoną podatność na dzia-
łanie bakterii i wirusów, jak i może powodować 
uaktywnienie chorób ukrytych. Wreszcie marihu-
ana jest „furtką” do innych narkotyków, gdyż 
ułatwia pokonywanie bariery psychicznej wobec 
tzw. „twardych” narkotyków. 

 Szacuje się, że spośród palaczy marihuany, ok. 
60% sięga po inne narkotyki. 27% próbuje „sty-
mulatorów”, 16% sięga po środki uspokajające, 
16% bierze kokainę, 9% LSD, 6% PCP, a wielu 
zakończy na heroinie. Ocenia się, że jeżeli ktoś 
nie zapalił marihuany, to istnieje szansa aż 98:1, 
że nigdy nie weźmie innych narkotyków. Różne 
narkotyki, w zależności od składu chemicznego 
różnie wpływają na nasz organizm, jednakże jest 
pewna wspólna dla większości grupa skutków ich 
zażywania. Należy tu wymienić: próchnicę, brak 
apetytu, zapalenie pęcherzyka żółciowego, złe 
funkcjonowanie żołądka i jelit, zażółcenie oczu i 
skóry, obniżenie poziomu tlenu we krwi, pękanie 
żył, powstawanie czyraków i ropni, ból całego 
ciała, występowanie drgawek, urojeń i lęków 
(czasem obłęd), niekiedy śmierć. 
Statystyki podają, że w porównaniu z innymi 
chorymi narkomani umierają na gruźlicę i na 
zapalenie oskrzeli cztery razy częściej, na wylew 
krwi do mózgu – trzykrotnie. 

 
Istnieje wiele mitów na temat działania narkotyków, np. 

 marihuana to nie jest niewinne zioło, ale substancja, która uruchamia uzależnienie, powoduje 
ewidentnie negatywne skutki zdrowotne (zawiera np. 25 razy więcej substancji smolistych od 
papierosów!), 

 amfetamina nie jest panaceum na sukces, ale prowadzi do głębokiego uzależnienia (również 
fizycznego!), a często powikłań psychicznych, które leczyć można tylko w szpitalu psychia-
trycznym, 

 heroina palona (brown sugar) jest równie niebezpieczna, co wstrzykiwana i jej używanie mo-
że się skończyć równie szybko degrengoladą (stoczeniem się i upadkiem moralnym).  

 
Leczenie narkomanii jest trudne, a efekty wyleczenia nie zawsze trwałe. Warunkiem wyleczenia jest stała 
abstynencja od narkotyku. Niestety, zaprzestanie używania narkotyków nie cofnie uszkodzeń mózgu. Naj-
ważniejszą okazuje się być profilaktyka. 
Jak my sami możemy się uchronić przed skutkami? To bardzo proste – nie sięgajmy po substancje uzależ-
niające, nigdy! 
  opr. Gimnazjalistka 
 
Ze względu na coraz większe zagrożenie, jakie niesie narkomania, Redakcja gazetki pozwoliła sobie na 
opublikowanie powyższego artykułu jednej z uczennic okolicznego gimnazjum, aby WSZYSTKICH 
ostrzec przed zgubnym działaniem tych używek. Dawniej słyszało się o nich tylko w mediach. Był to temat, 
który wielu nie dotyczył. Obecnie używki w przeróżnej postaci są dostępne „na wyciągnięcie ręki”.  
 
NIGDY JEJ NIE WYCIĄGAJ MŁODY CZŁOWIEKU! 
 

ZACHOWAJ OSTROŻNOŚĆ! 
Ze względu na panujące zagrożenie zarażenia się grypą alarmujemy, aby zachować szczególną 
ostrożność w miejscach publicznych. Takim miejscem jest także nasza szkoła. Często myj ręce, 
kichając, używaj chusteczki i zatykaj nią buzię, nie pij z jednej butelki czy szklanki z inną osobą, 
nie dawaj „gryza”, zachowaj higienę i odpowiednio ubieraj się. Nie przegrzewaj się! 
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Sightseeing London – Zwiedzanie Londynu 
 

Downing Street - krótka ulica w Londynie, przy 
której pod numerem 10 znajduje się oficjalny 
dom premiera Wielkiej Brytanii. Ulica została 
wybudowana w około 1680 roku przez polityka 
– członka Izby Gmin, George Downing. Obec-
nym Premierem Wielkiej Brytanii jest David 
Cameron. 
Downing Street- a short street which contains 
the official London home of the British Prime 
Minister at number  10. The street was built in 
about 1680 by an MP (Member of Parliament), 
George Downing. The current Prime Minister of 
Great Britain is David Cameron. 
 
Opactwo Westminsterskie -  bardzo duży ko-
ściół zbudowany w XIII i XIV wieku w stylu 
gotyckim. Wszyscy angielscy królowie i królo-
we zostali tam ukoronowani począwszy od Wil-
helma Zdobywcy w 1066 roku. Wielu sławnych 
Anglików spoczywa w opactwie lub ma tam 
pomniki. Znajduje się tam również tzw. Zaułek 
Poetów oraz Grób Nieznanego Żołnierza. 
Westminster Abbey – a very big church built in 
the 13th  and 14th centuries in the Gothic style. 
Every English king and queen has been crowned 
there since William the Conqueror in 1066. 
Many famous English people are buried in the 
Abbey or have memorials in it, and it contains 
Poets’ Corner and the Tomb of the Unknown 
Soldier. 
 
 

 

 

 Muzeum Historii Naturalnej – to duże mu-
zeum, które pokazuje i informuje o roślinach, 
zwierzętach, owadach,  skamieniałościach i mi-
nerałach. Można również zobaczyć tam szkiele-
ty dinozaurów. 
The Natural History Museum – a big museum 
with displays and information abort plants, ani-
mals, insects, fossils, and minerals. You can also 
see skeletons of dinosaurs there.   
 
Galeria Narodowa w Londynie – jest to budy-
nek z największą kolekcją obrazów należących 
do narodu. Malowidła reprezentują wszystkie 
okresy i style w sztuce zachodniej od 14 wieku 
do początku 20 wieku. 
The National Gallery - the buildings with the 
largest collection of paintings belonging to the 
nation. The paintings represent every period and 
style in western art from the 14th century to the 
early 20th century. 
 
 

 
 

 
 

 
 

Tłumaczenie: Katarzyna Wójcik, Ewa Bester, Patrycja Czech 
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Zdrowie jamy ustnej dzieci i młodzieży w wieku  
szkolnym – znacząca rola profilaktyki 

 
Głównym problemem zdrowotnym jamy ustnej 
dzieci i młodzieży jest choroba próchnicowa 
zębów mlecznych i stałych. Próchnica jest cho-
robą wywołaną przez bakterie próchnico twór-
cze, które przenoszone są do jamy małego 
dziecka już w pierwszych miesiącach życia z 
najbliższego otoczenia, najczęściej z jamy ustnej 
matki 
Proces próchnicowy zapoczątkowują pacior-
kowce (Steptococus mutans), a następnie pa-
łeczka kwasu mlekowego (Lactobacillus aci-
dophilus). Metabolizują one cukier wewnątrz i  
zewnątrz-komórkowo, wytwarzają kwasy demo-
ralizujące czyli odwapniające szkliwo zęba i 
docierają w głąb zęba do zębiny. Uszkodzenie 
ograniczonego kolagenowego podłoża zęba, 
prowadzi do powstania ubytku próchnicowego 
w zębie. 
Początek próchnicy sygnalizuje powstanie na 
błyszczącym śnieżnobiałym szkliwie zęba ma-
towej, szorstkiej kredowo-białej plamy, które po 
pewnym czasie może ulegać ciemnym przebar-
wieniom. Następnie w plamie próchnicowej 
ubywa szkliwa, powstają zagłębienia, szkliwo 
kruszy się, rozpada i odsłania zębinę mniej 
twardą niż szkliwo. Wówczas drobnoustroje 
kanalikami zębowymi przenikają w głąb zęba, 
do komory znajdującej się w koronie zęba, w 
której jest miazga zębowa, popularnie zwane 
„nerwem”. Ząb z próchnicą może dawać dole-
gliwości bólów już od początku powstawania 
plamy próchnicowej, jako reakcje na nagłą 
zmianę temperatury (ciepło-zimno), na pokarmy 
słodkie lub kwaśne, na zaleganie resztek pokar-
mowych między zębami oraz na dotknięcie wło-
siem szczotki do zębów lub podczas badania 
narzędziem stomatologicznym. Próchnica nie 
leczona lub leczona zbyt późno prowadzi do 
powikłań w postaci zapaleń lub rozpadu zgorze-
linowego miazgi zębowej. Nieleczone choroby 
miazgi prowadzą do procesu zapalnego i rozpa-
du kości szczęki, stanowiąc ogniste zakażenie 
dla całego organizmu. Profilaktyka choroby 
próchnicowej zębów i chorób przyzębie. Wy-
różnia się trzy rodzaje profilaktyki 
 

  
 Zbiorowe bierne: fluorkowanie wody pitnej 

lub soli kuchennej, 

 Grupowe czynne: nadzorowana w przed-
szkolach i szkołach, 

 Indywidualna czynna: 

 profesjonalne: w gabinetach stomatolo-
gicznych, wykonywana głównie przez 
średni personel pod nadzorem lekarza 
stomatologa, 

 domowa: wykorzystywana przez pacjen-
ta po odpowiednim instruktażu. 

 
Szkolna higienistka  
P. Krystyna Mularska 
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LUTY 2011 
„Nieznośne słoniątko” – 1 II, 2 II, 3 II 

„Tymoteusz wśród ptaków” – 4 II, 10 II, 11 II 
„Pinokio” – 8 II, 9 II, 15 II, 16 II 

„Czarnoksiężnik z krainy Oz” – 17 II, 18 II 
„Alicja po drugiej stronie lustra” – 22 II, 23 II, 24 II, 25 II 

 
 

MARZEC 2011 
„Nieznośne słoniątko” – 1 III, 2 III, 21 III, 23 III, 24 III, 25 III 
„Mała syrenka” – 8 III, 9 III, 10 III, 11 III, 29 III, 30 III, 31 III 

„Tymoteusz wśród ptaków” – 15 III, 16 III, 17 III, 18 III 
 
 

KWIECIEŃ 2011 
„Filipek i Baba Jaga” – 5 IV, 6 IV, 7 IV, 8 IV, 9 IV 

„Alicja po drugiej stronie lustra” – 12 IV 
„Pinokio” – 13 IV, 14 IV 

„Nieznośne słoniątko” – 15 IV 
„Mała syrenka” – 19 IV, 20 IV 

„Czarnoksiężnik z krainy Oz” – 28 IV, 29 IV 
 

CENA BILETU – 12 zł 
 
 

Wszystkich zainteresowanych wyjazdem do teatru prosimy o kontakt z Panią Anną Maraj. Postaramy 
się na bieżąco informować WAS – drogie koleżanki i koledzy o spektaklach teatralnych oraz nowo-
ściach w kinie Helios. Wycieczka na spektakl czy film połączona będzie z wizytą w Telewizji Rzeszów – 
tak przynajmniej obiecała nam nasza opiekunka. 
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Nauczyciel zadaje pytanie: 
- Jasiu, co dla nas jest ważniejsze: Słońce czy 
Księżyc? 
- Księżyc oczywiście. 
- A dlaczego Księżyc? 
- Bo Księżyc świeci w nocy, gdy jest ciemno, a 
Słońce za dnia, kiedy i tak jest jasno! 

Pani w szkole pyta Jasia: 
- Powiedz mi, kto to był Mickiewicz, Słowacki, 
Norwid? 
- Nie wiem. A czy pani wie, kto to był Siwy, 
Kapiszon i Długi? 
- Nie wiem - odpowiada zdziwiona                
nauczycielka. 
- To co mnie pani swoją bandą straszy? 

 

Jednym z prawidłowych rozwiązań było: 

 

Niestety nikomu nie udało się rozwiązać kon-
kursu. Nagroda przechodzi do kolejnego nu-
meru gazetki. Czekamy na nowe  rozwiązania.          

Tym razem czeka na Was Quiz (w środku 
gazetki), składający się z 10 pytań. Wśród 

poprawnych odpowiedzi rozlosujemy jedną 
nagrodę! 

  
 
- Tato, znów dostałem pałę z geografii... 
- A czego znów nie wiedziałeś? 
- Gdzie leży Kamerun. 
- Na szczęście mamy na stażu studenta z Kame-
runu, zapytam go i jutro ci powiem. 
Następnego dnia ojciec po powrocie z pracy 
każe synowi podać atlas. 
- Musimy sami poszukać na mapie. Kameruń-
czyk nie przyszedł dziś do pracy. 
Synek zauważa jednak, że ojciec studiuje mapę 
Polski. 
- Tato, szukasz Kamerunu obok Warszawy? 
- Tak, bo to musi być gdzieś blisko, przecież ten 
Kameruńczyk dojeżdża do pracy rowerem. 
 

*** 

 
 
Skończył się rok szkolny. Spotykają się dwaj 
koledzy. 
- I jak u ciebie? 
- Ojciec zlał mnie dwa razy. 
- Dlaczego dwa razy? 
- Pierwszy raz, jak mu pokazałem świadectwo 
ukończenia siódmej klasy, a drugi raz, jak się 
zorientował, że to jego stare świadectwo.        
 
Jeśli znasz ciekawy humor o szkole – możesz 

go opublikować na łamach naszego  
dwumiesięcznika! 
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